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Mężczyzna został przetransportowany śmigłowcem do szpitala w Łodzi.

59-letni mężczyzna został poturbowany przez byka na terenie własnego gospodarstwa w
miejscowości Góra (gm. Jeżów). Pomimo starań zespołu medycznego gospodarz zmarł w
łódzkim szpitalu z powodu licznych obrażeń.

– Dzień wolny, dlatego wiele osób przyszło pod ogrodzenie, gdzie doszło do tragedii. Byk poturbował
Sławka bardzo mocno i nie wyglądało to dobrze od samego początku – mówi Szymon Adamczyk,
sołtys wsi.

To tragicznego w skutkach zdarzenia doszło w niedzielę (7.07) w godzinach wieczornych. Jeden z
mieszkańców został kopnięty przez byka.

W momencie przyjazdu patrolu na miejsce zdarzenia mężczyzna był przytomny, a samo zwierzę
zostało odizolowane i zamknięte w pomieszczeniu.

Dawid Durmaj, Komenda Powiatowa Policji w Brzezinach



Zespół medyczny postanowił wezwać Lotnicze Pogotowie Ratunkowe. Gospodarz śmigłowcem został
przetransportowany do szpitala w Łodzi. Rozległe obrażenia były bardzo duże.

Dla lokalnej społeczności to wielka tragedia, sam poszkodowany był bardzo lubiany wśród
mieszkańców sołectwa i wsi Góra.

Sprawą samego byka zajmuje się Powiat Weterynarii w Łodzi. – Nie jesteśmy na razie przekazać
szczegółowych informacji. Sprawa jest przez nas analizowana na bieżąco – mówi Alicja Gumińska,
powiatowy lekarz weterynarii w Łodzi.

Zdaniem Piotra Cymerskiego, powiatowego lekarza weterynarii w Skierniewicach sprawa może mieć
złożone podłoże.

– Przede wszystkim musimy pamiętać, że byki to ogromne zwierzęta, które mogą ważyć nawet do 1
000 kilogramów. Nad taką masą jest niezwykle ciężko zapanować, dlatego tak ważna jest kwestia
ograniczonego zaufania – mówi w rozmowie z „Głosem” Piotr Cymerski.

Na zachowanie zwierząt może mieć wpływ wiele aspektów począwszy od samego chowu po aktualnie
panujące warunki atmosferyczne. Z pewnością po takim zdarzeniu zwierzę musi zostać podane
obserwacji.

W 2023 roku na terenie powiatu skierniewickiego doszło do podobnego zdarzenia, w którym byk
zaatakował właściciela i uciekł z terenu gospodarstwa. Na szczęście cała sytuacja zakończyła się
szczęśliwie. Mężczyzna potrzebował hospitalizacji, a byk został w porę złapany i doprowadzony do
zagrody.
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